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Zwyżka cen zboża.HGFEDCBA

Po dłuższym okresie zupełnej depresji, znajdu­
jącej się zresztą w ścisłej zależności od niepo­
myślnych konjunktur rynków ogólnoświatowych, 
ujawniła się wreszcie w Polsce stała zwyżka cen 
zhoża. Zjawisko to jest oczywiście pomyślne w 
pierwszym rzędzie dla rolnictwa, czyli dla pro­
ducentów, lecz należy je uważać za pożądane ró­
wnież dla całego naszego życia gospodarczego, a 
więc i dla spożywców.

Jest to paradoks może, ale paradoks pozorny 
tylko. Ludność rolnicza, stanowiąca dwie trze­
cie ogólnej ludności naszego kraju jest wszakże 
największym odbiorcą wytworów rodzimego prze­
mysłu. Dlatego też rok obecny, rok najniższych 
cen w rolnictwie, a więc i deficytu w gospodar­
stwach rolnych i spadku siły nabywczej ludności 
wiejskiej był jednocześnie bardzo ciężki dla na­
szego przemysłu.

Spadek zaś cen dotknął rolnictwo w silniej­
szym stopniu niż przemysł. Wytworzyły się no­
życe, będące jedną z głównych przyczyn kryzysu 
gospodarczego i niepodobna nie zauważyć, że o- 
becna zwyżka cen zboża zaledwie zmniejsza roz­
wartość nowych nożyc, lecz jeszcze ich nie za­
myka. Wskaźnik cen artykułów rolniczych wciąż 
jeszcze znajduje się poniżej poziomu wskaźnika 
cen artykułów przemysłowych, mówiąc inaczej 
siła nabywcza rolnictwa nie osiągnęła dotąd daw­
nej normy, Pozatem należy wskazać, że ceny zbo­
ża w Polsce wciąż jeszcze są niższe od cen innych 
krajów europejskich. Należy więc tylko żywić 
nadzieję, że zczasem zrównamy się przecież pod 
tym względem z rynkami zagranicznemi.

Obecna zwyżka cen zboża w znacznym stop­
niu jest wywołana opóźnieniem się wiosny, a co 
zatem idzie potrzebną potrzebą intensywniejszej 
niż zazwyczaj pracy na polu, co siłą rzeczy wpły­
wa na osłabienie podaży. Dziś przeto przedwcze­
sne byłoby jeszcze wysnuwanie wniosków co do 
kształtowania się cen na rzeczywistym przednów­
ku. Ale i taką jaka jest, zwyżkę cen zboża należy 
uważać za pożądaną. Nie trzeba bowiem zapomi­
nać, że pod wpływem zniżki cen ogarnęła społe­
czeństwo rolnicze pewna depresja, której wyni­
kiem .była dążność do ograniczenia powierzchni 
zasiewu, a zatem zmniejszenie intensywności upra­
wy i spożycia, A przecież ograniczenie takie sta­
łoby się klęską podwójną. Przedewszystkiem dla 
rolnictwa, gdyż wobec zapowiadających się na 
rynku światowym cen raczej niskich na przyszłą 
kampanję, jedynem wyjściem dla rolnictwa jest 
jaknajwiększy zbiór zboża, czego nie osiągnęłoby 
się nigdy w razie ograniczenia powierzchni za­
siewu.

Zmniejszenie intensywności uprawy stałoby 
się dalej klęską dla całego życia gospodarczego, 
gdyż ewentualny a bardzo prawdopodobny niedo­
bór zboża oznaczałby skazanie Polski na import z 
zagranicy, jak to miało miejsce w większości po­
wojennych lat poprzednich. W ten zaś sposób nie- 
tylko pozbawilibyśmy nasz bilans handlowy tak 
ważnej pozycji, jaką jest obecnie wywóz artyku­
łów rolniczych, ale pozatem ceny na rynkach we­
wnętrznych kształtowałyby się według formuły: 
cena światowa plus fracht morski, asekuracja, 
przeładunek i przewóz kolejowy oraz ewentualne 
cło. Taki układ stosunków uniemożliwiłby kal­
kulację wywozu produktów hodowlanych, wywo­
łując jednocześnie podrożenie kosztów utrzymania 
w kraju, a co zatem idzie, zmniejszając zdolności 
konkurencyjne naszego przemysłu.

Oto, dlaczego wyższy nieco obecnie poziom 
cen Zboża w kraju jest zjawiskiem nietylko nie za- 
trważającem, ale ze wszechmiar pożądanem i po- 
myślnem. J. R.

Cala Polska złączyła sią ze Śląskiem.
Uroczysty obchód 10-tej rocznicy powstania śląskiego, 

przemienił się w prawdziwy dzień radości narodowej. Uro­
czystość miała charakter spontanicznej manifestacji, a obec­
ność Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, przedstawicieli rzą­
du i izb ustawodawczych nadała obchodowi charakter nie­
zwykle uroczysty i podniosły.

Ulice i place w Katowicach przepełnione są publiczno­
ścią. Dworzec kolejowy wyrzuca bez przerwy coraz to no­
we masy przyjeżdżających delegacyj z całej Polski.

Na uroczystości z okazji rocznicy trzeciego powstania 
śląskiego przybyło kilkadziesiąt tysięcy osób z różnych 
stron Polski. Dawno już Śląsk nie widział tu tylu ludzi.

Ulicami miasta przemaszerowują coraz to inne delegacje 
z najodleglejszych zakątków Polski, witane radośnie przez 
ludność śląską. Z kominów fabryk i kopalń powiewają flagi 
o barwach narodowych.

Rano odprawiono w kościołach katolickich i świątyniach 
wszystkich wyznań uroczyste nabożeństwa.

O godz, 1,45 przybył na Plac Wolności w tow. p. wojewo­
dy Grażyńskiego i gen. dyw. dr. Zająca inspektor armji gen. 
Berbecki, reprezentujący p. Min. Spraw Wojsk. Marsz, Józ. 
Piłsudskiego. W tym momencie ustawione na Placu Wolno­
ści oddziały powstańcze sprezentowały broń, a orkiestra 
odegrała hymn ^arodowy. Po przejściu przez szpaler^ gen, 
Berbecki złożył na płycie Nieznanego Powstańca w ’mieniu 
p. Marszałka Józefa Piłsudskiego wieniec z napisem: „Mini­
ster Spraw Wojskowych w hołdzie poległym powstańcom 
śląskim''. Równocześnie składali wieńce p. wojewoda dr. 
Graźyńsk.

-PAN PREZYDENT NA UROCZYSTOŚCIACH ŚLĄSKICH.
Pan Prezydent Rzeczypospolitej prof. Ignacy Mościcki, specjalnym pociągiem wyjechał do Katowic na uroczystości 10- 
lecia powstania śląskiego. Na ilustracji widzimy moment odjazdu Pana Prezydenta z dworca głównego w Warszawie.

20 maja sesja Sejmu.
NARADY RZĄDU W SPRAWACH GOSPODARCZYCH.

Warszawa, 3, 5. W związku z podanemi wia­
domościami o konferencjach w Belwederze i na 
Zamku, część prasy podała wiadomości, jakoby 
premjer Sławek wręczył na czwartkowej konfe­
rencji na Zamku Panu Prezydentowi Rzeczypos­
politej prośbę o dymisję swoją wraz z całym gabi­
netem.

Wiadomości te powstały na podstawie dawnych 
jeszcze pogłosek, że premjer Sławek wyrażał chęć 
ustąpienia ze stanowiska premjera i powrotu do 
pracy na terenie parlamentu, jako prezes Bezpar­
tyjnego Bloku.

W chwili obecnej prace premjera Sławka nie 
wskazują bynajmniej na to, by dawne jego życze­
nia już wprowadzone zostały w życie.

Przed wyjazdem do Katowic premjer przyjął

Delegacja dziennikarzy zagranicznych, przybyła na dzi­
siejszą uroczystość w liczbie 30-tu osób, złożyła wieniec i 
jednominutowem milczeniem oddała hołd poległym w obro­
nie wolności powstańcom.

O godz. 15 przyjechał Pan Prezydent Rzplitej. Na dwor­
cu oczekiwali na przyjazd Głowy Państwa członkowie rzą­
du z premjerem W. Sławkiem na czele, marszałkowie Sej­
mu i Senatu, reprezentant Marszałka Piłsudskiego gen. Ber­
becki, min. spraw wewn. Sławoj-Składkowski, gen. Górecki 
i wielu innych przedstawicieli władz.

Przejazd Pana Prezydenta ulicami Katowic do gmachu 
województwa odbył się wśród żywiołowych manifestacyj 
zgromadzonej na ulicy publiczności, młodzieży szkolnej itd.

Po krótkim odpoczynku Pan Prezydent w otoczeniu świ­
ty udał się samochodem przed Teatr Katowicki, gdzie ocze­
kiwała Pana Prezydenta sztafeta kolarska, wioząca z Gdyni 
wodę z Bałtyku i grudkę ziemi z Góry Przemysława w Po­
znaniu. Tu przywitał Pana Prezydenta biskup częstochow­
ski ks. Kubina. Kierownik biegu sztafetowego, wręczając 
Panu Prezydentowi wodę z Bałtyku i ziemię z Góry Prze­
mysława, wygłosił krótkie przemówienie. Dalej nastąpiło 
wypuszczanie gołębi pocztowych, pierwszego wypuścił Pan 
Prezydent. Dalszy ciąg programu wypełniła kilkugodzinna 
defilada wojsk polskich oraz organizacyj pw., zrzeszeń b. po­
wstańców, wojskowych, organizacyj zawodowych i licznych 
delegacyj. Ogromny las chorągi zalegał ulice miasta. — 
W godzinach wieczornych odbywały się liczne uroczystości 
w obecności tysiącznych tłumów gości.

ministrów Matuszewskiego, Prystora i Boemera i 
odbył z nimi dłuższą naradę w sprawach gospodar­
czych.

W kołach politycznych mówi się poza tern już 
zupełnie konkretnie o drugiej sesji nadzwyczajnej, 
która zwołana zostanie po 15 maja.

Sprawa ta ma być zdecydowana w ciągu naj­
bliższych dni po powrocie premjera Sławka.

Wymieniany jest dzień 20 maja, jako przypusz­
czalna data rozpoczęcia prac sesji nadzwyczajnej.

Nie jest wykluczone, że przed powrotem do 
Warszawy z Katowic p. premjer Sławek wprost z 
uroczystości górnośląskich uda się na kilkudniowy 
wypoczynek do Zakopanego lub innej jakiejś miej­
scowości klimatycznej a stamtąd dopiero powróci 
do Warszawy,
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W  n o c y  z 3 0 , 4 , n a 1 , b m , o k o ło  g o d z , 1 2 n ie ­
z n a n i sp ra w cy  n a to rz e k o le jo w y m  D z ia łd o w o —  
B ro d n ic a  p rz e d  s ta c ją  B o rk i p o ło ż y li w p o p rz e k  to ­
ru  sz y n ę  k o le jo w ą d łu g o śc i 9  m e tró w , n a d to  w  d ru ­
ty  o d  sy g n a łu  w ja z d o w eg o  w k rę c ili k a w a łe k d rz e ­
w a , u n ie m o ż liw ia ją c te rn sa m e m  n a s ta w ien ie sy ­
g n a łu , S z y n a , p o ło ż o n a n a to rz e , le ż a ła p o p rz e ­
d n io m ięd z y  sz y n am i to ru k o le jo w e g o . T ą z b ro ­
d n icz ą ro b o tę z w y ro d n ia ły c h o p ry sz k ó w o d k ry ł 
d y ż u rn y  ru c h u  s ta c ji B o rk i n a  k ró tk o  p rz e d  n a d e j­
śc ie m  p o c ią g u o so b o w e g o , m ia n o w ic ie , g d y  o k o ło  
g o d z , 0 ,1 5 z a m ie rza ł u s ta w ić s jrg n a ł w ja zd o w y n a  
w jaz d z a u w a ż y ł, ż e m e c h a n iz m  sy g n a łu n ie fu n ­
k c jo n u je , w o b e c  c z e g o  u d a ł s ię  d o  sy g n a łu , b y  z b a ­
d a ć p rz y c z y n ę  te g o , i z a u w aż y ł, ż e w  d ru ta ch  sy ­
g n a łu je s t w k rę c o n y k a w ał d rz e w a a n a p e w n ą  
o d le g ło ść p rz e d sy g n a łe m  le ż y sz y n a n a p o p rz e k

Napad bandycki na linji kolejowej Kowel—Sarny.
R a b u n ek  1 0 0 .0 0 0  z ło ty ch .

W a rsz a w a , 3 , 5 , N a lin ji k o le jo w e j K o w el —  
S a rn y  d o k o n a n o z u c h w a łe g o n a p a d u  b a n d y c k ie g o  
n a o fic e ra i s ie rż an ta 5 0 p p , z S a rn k p t, Jó z e fa  
Ł o p a tk o  i s t, s ie rż , S ta n is ła w a B o ro jk .a , O b a j w o j­
sk o w i w y je c h a li o n e g d a j w ie c z o rem  z K o w la o  
g o d z , 7 . m , 4 0  w io z ą c  p ie n iąd z e  n a  w y p ła tę  w  p u ł­
k u , Z a ję li o n i p rz e d z ia ł I I k la sy  sp e c ja ln ie d la  n ic h  
z a rez e rw o w an y  w  w a g o n ie s ta re g o  ty p u  d o  k tó re ­
g o  w e jśc ie je s t n ie z k o ry ta rz a a  w p ro s t z p e ro n u . 
S łu ż b a k o le jo w a z a u w a ż y ła k o ło  S a rn , ż e  n a  o k n ie

Sprawa Jeżyka w Sądzie Apelacyjnym.
G d ań sk . W  u b , so b o tę , o g o d z in ie  9  ra n o  ro z ­

p o c z ę ła s ię ro z p ra w a a p e la c y jn a w  sp ra w ie Je ż y ­
k a , U c ze s tn ic zy  w  n ie j lic zn a p u b lic z n o ść o ra z  
p rz e d s ta w ic ie le p ra sy . O d  p o c z ą tk u  p ro c e su  b y li 
o b e c n i d z ie k a n k o rp u su  k o n su la rn e g o  w  G d a ń sk u  
K o c h , u rz ę d n ic y  se k re ta r ja tu w y so k ie g o k o m isa r ­
ia tu L ig i N aro d ó w , p rz e d s ta w ic ie le g e n e ra ln e g o

Z A  A W A N T U R Y  —  O B C IĘ T E  D JE T Y .

Z a  z b y t b u jn e  te m p e ra m e n ty  p p , p o s łó w  o d p o w ie ­

d z ą  ic h  k ie sz e n ie .

W a rsz a w a , 3 , 5 , B u rd y  i a w a n tu ry  k o m u n is ty ­
c z n e , ja k ie  m a ją m ie jsce  n a  k a ż d e m  n ie m a l p o s ie ­
d z e n iu  k o ń c z ą s ię n ie ty lk o  n a w y k lu c z en iu  z p o ­
s ied z e ń  i n a  w y n o sze n iu  z sa li, a le  ró w n ie , n a  k ie ­
sz e n ia c h  su w e re n ó w  k o m u n is ty c z n y ch ,

(P rz y o n e g d a jsz e m  w y p ła c a n iu  d je t p o s ło m  k o ­
m u n is ty c z n y m  B u rz y ń sk ie m u  i D a n ec k iem u  p o trą ­
c o n o  p o  5 7 6  z ł, z a  w y k lu c ze n ie  n a  p rz e c ią g  je d n e ­
g o  p o s ie d z en ia , n a to m ia st p o se ł R o ż e k , k tó ry  s ta ­
w ił o p ó r s tra ż y  m a rsz a łk o w sk ie j p rz y  w y n o sz e n iu  
z  sa li z o s ta ł w y k lu c z o n y  n a  c a ły  m ies iąc  i d je t w o -  
g ó le  n ie o trz y m a ł.

C z ło n k o w i k lu b u B , B ,, z n a n e m u  lite ra to w i i 
d z ien n ik a rz o w i G w iżd ż o w i z a z a p isa n ie  d o  p ro to ­
k ó łu  p o trą c o n o  z  p o b o ró w  5 0  z ł, i 5 0  g r ,

A U D JE N C JE  U  P A P IE Ż A .

C itta d e l V a tic a n o . O jc ie c Ś w ię ty  p rz y ją ł n a  
a u d je n c ji w  d n iu 2 9 , u b , m , m e tro p o litę k ra k o w ­
sk ie g o k s , a rc y b isk u p a S a p ie h ę , a w  d n iu 2 , b m . 
P ry m a sa P o lsk i k s , k a rd , H lo n d a ,  

to ru . N a ty c h m ia s t u su n ą ł p rz e sz k o d ę p o c z e m  p o  
o d p ra w ien iu p o c iąg u z a m eld o w a ł o p o w y ż sz e m  
p o lic ji.

D n ia 1 m a ja w y je ch a ła n a m ie jsc e z a m a c h u  
k o m is ja są d o w o  - ś le d c z a , sk ła d a ją c a  s ię z sę d z ie ­
g o  g ro d z k ie g o  i P o w , K o m , P o l, P a ń stw ,, b y  p rz e ­
p ro w a d z ić d o c h o d z en ia n a m ie jsc u .

M a m y  n a d z ie ję , ż e ś le d z tw o u s ta f i, c z y  m a m y  
tu  d o  c z y n ie n ia z a k c ją  w y w ro to w c ó w  c z y  te ż  ro ­
b o ta  z b ro d n ia rz y , k tó rz y  sw y m  c z y n e m  m o g li sp o -  
w o d o w a ć k a ta s tro fę k o le jo w ą a te rn sa m em  p o ­
z b a w ić ż y c ia k ilk a d z ie s ią t lu d z i.

Ż y w im y n a d z ie ję , ż e sp ra w cy  z o s ta n ą w y k ry ­
c i i ż e z a c z y n  ta k  p o d ły  i o h y d n y  sp o tk a  ic h  z a ­
s łu ż o n a  su ro w a k a ra ,

— o :$ :o —

i d rz w ia c h  w id n ia ły  św ie ż e  ś lad y  k rw i. N a p ad  z o ­
s ta ł d o k o n a n y  p o m ięd z y  n a jm n ie j ru c h liw em i s ta ­
c jam i R a fa łó w k ą  a  A n to n ó w k ą ,

S p ra w cy  n a p ad u , p o  w y rz u ce n iu  z  w a g o n u  sw o ­
ic h o fia r , w y sk o c z y li i k o rz y s ta ją c z n o c y , z b ie g li. 
N a d  ra n e m  n a 1 0 5  k im , to ru  z n a le z io n o  o k rw a w io ­
n e z w ło k i k p t. Ł o p a tk o , z a ś z w ło k  s ie rż a n ta B o -  
ro jk i d o ty c h c z a s n ie z n a le z io n o . B a n d y c i z ra b o ­
w a li p rz e sz ło 1 0 0 ,0 0 z ł, W  p o śc ig u , p ró c z p o lic ji,  
b io rą  u d z ia ł o d d z ia ły  w o jsk o w e .

k o m isa r ja tu  R . P , o ra z  se n a to r  sp raw ied liw o śc i  D u ­
m o n t, O k o ło p o łu d n ia p rz y b y ł sz e f se k re ta rja tu  
w y so k ie g o  k o m isa rz a  L ig i N a ro d ó w  Ju s tia n i, P rz e ­
w ó d  są d o w y  je s t p ro w ad z o n y  b a rd z o  sz c z eg ó ło w o ,  
P o w o ła n o sz e re g n o w y c h św iad k ó w , z a ró w n o z e  
s tro n y  o sk a rż e n ia , ja k  i o b ro n y ,

X

O B N IŻ E N IE  K A R  Z A  Z W Ł O K Ę .

N a z a sa d z ie ro z p o rz ąd z e n ia R a d y M in is tró w  
z d n ia 2 4 k w ie tn ia r , b , z d n ie m  1 m a ja k a ry  z a  
z w ło k ę p o b ie ra n e o d sk ła d e k P o w sz e ch n e g o Z a ­
k ła d u  U b e zp iec z eń  W z a je m n y c h  p rz y  e g z e k u c jac h  
n a le żn o śc i o b n iż o n e  z o s ta ją  z  2  p ro c , d o  w y so k o śc i  
je d n e g o  p ro c e n tu  m ie s ię c z n ie , '

R o z p o rz ąd z e n ie  p o w y ż sz e o b o w ią z y w a ć  b ę d z ie  
p rz e z  ro k  d o 1 m a ja 1 9 3 2 r .

Komunikat.
K o m u n ik u jem y c z ło n k o m  P T R ,, ź e M in is te rs tw o S k a rb u  

n a sk u te k s ta ra ń o rg an iza c y j ro ln y c h w y d a ło o k ó ln ik z  

■d n ia 2 0 . 4 , b r , L , 7 1 6 1 , d o ty c z ą cy  u lg  p o d a tk o w y c h d la ro l­

n ik ó w , k tó ry p o n iż e j z a m ie sz c z a m y .

D y rek c ja  P T R ,

M in is te rs tw o S k a rb u  W a rsz a w a , d n ia 2 0 , 4 , 3 1 r ,

I ,  D , V . 7 4 6 1 /1 , 6 -a ,

D o  

w sz y s tk ic h Iz b S k a rb o w y ch  o ra z  

w sz y s tk ic h U rz ę d ó w  S k a rb o w y c h , 

W  z w iąz k u  z n iep o m y ś ln ą  sy tu a c ją g o sp o d a rcz ą , p rze ż y ­

w a n ą p rze z w ła śc ic ie li p o s ia d ło śc i ro ln y ch , M in , S k a rb u  z a ­

rzą d z a c o n a s tę p u je :

l) W sze lk ie z a le g ło śc i w p o d a tk u g ru i to w n y m  n a d z , 

3 1 , I I I , 1 9 3 1 r , z ez w ala  s ię sp ła c ić w  sp o só b  n a s tę p u jąc y :

m ) % c zę ść p o w y ż sz y c h z a le g ło śc i w in n a b y ć u isz c z o n a  

w  te rm in ie p ła tn o śc i 2 -g ie j ra ty  p o d a tk u  g ru n to w eg o  z a ro k  

b ie ż , to je s t n a jp ó ź n ie j d o  d n ia 1 5 lis to p a d a 1 9 3 1 ro k u ,

n )  n a s tęp n a % c z ę ść ty c h z a le g ło śc i —  w  te rm in ie d o  

d n ia 1 5 lu teg o 1 9 3 2  ro k u ,

o ) T e rm in  p ła tn o śc i p o z o s ta łe j p o ło w y  w sp o m n ia n y c h z a ­

le g ło śc i z o s ta n ie u s ta lo n y p ó ź n ie jsz em z a rzą d z en ie m  M in , 

S k a rb u ,

O d u sk u tec z n io n y ch n a p o c z e t w y m ie n io n y c h z a leg ło ­

śc i w p ła t p o b ie ra n e b ę d ą o d se tk i z a o d ro c ze n ie  w  w y so k o ­

śc i %  % m ies ię c zn ie , licz ą c o d u s taw o w y c h te rm in ó w  p ła t­

n o śc i.

K aż d a z n ie za p łac o n y c h w  w y ż e j o k reś lo n y ch  te rm in a c h  

ra ta  z a le g ło śc i b ę d z ie śc iąg n ię ta w  d ro d z e  p rzy m u so w ej w raz  

z k o sz ta m i v g z e k u cy jn e m i i k a ram i z a z w ło k ę w  w y so k o ­

śc i 1 %  m ie s ię c z n ie o d u s taw o w y c h te rm in ó w  p ła tn o śc i p o ­

c z ą w sz y , Z a rz ą d ze n ie n in ie jsz e n ie d o ty c zy p ie rw sz e j ra ty  

p o d a tk u  g ru n to w e g o z a ro k b ie ż ą cy , k tó ra  w in n a b y ć u isz ­

c z o n a w u s taw o w y m  te rm in ie t , j . w  c iąg u k w ie tn ia 1 9 3 1  

ro k u .

P rz y p o m in a s ię , ż e w  m y śl p o s tan o w ień  a r t. 5 1 u s ta w y z  

d n . 1 1 , 8 . 1 9 2 3  r , o ty m c za so w e m  u re g u lo w a n iu  f in a n só w  k o ­

m u n a ln y ch  (D z . U , R , P , N r, 9 4 p o z . 7 4 7 ) d o d a tk i k o m u n a ln e  

d z ie lą lo s p o d a tk u p a ń s tw o w e g o , o d k tó reg o z o s ta ły o b li­

c z o n e .

I I, O d rac z a s ię te rm in p ła tn o śc i w sz e lk ic h z a le g ło śc i  

ro ln ik ó w  n a  d z ień  3 1 m a rc a 1 9 3 1 r ,, z ty tu łu  p ła tn e j w  m y śl 

d o ty c h c za so w y ch  z a rz ąd z e ń  M in , S k a rb u  c zę śc i p o d a tk u  m a ­

ją tk o w eg o  d o  d n ia 1 k w ie tn ia 1 9 3 2  ro k u .

O d o d ro c zo n y c h k w o t z a leg ło śc i z o s ta n ą p o b ra n e o d se t­

k i z a o d ro c z en ie w  w y so k o śc i 1 %  m e is ię c z n ie , licz ą c o d  te r­

m in ó w  p ła tn o śc i p o sz c z e g ó ln y c h ra t.

D o o k re ś lo n y ch  w y ż e j p o d  I . i I I. te rm in ó w  p ła tn o śc i n ie  

m a z as to so w a n ia 1 4 -d n io w y te rm in u lg o w y , p rz ew id z ia n y w  

a r t. 2 u s taw y z d n ia 3 1 . 7 , 1 9 2 4 r . (D z . U . R . P . N r. 7 3  

p o z . 7 2 1 ).

U lg i w y ż e j o m ó w io n e są g e n e ra fń e , a w ię c ic h z a s to so ­

w a n ie n a s tę p u je z u rz ęd u  —  b e z sk ład a n ia p o d a ń .

M a ją o n e ta k ż e z as to so w a n ie d o ty ch ro ln ik ó w , k tó ry m  

p o p rz ed n io p rz y z n an o u lg i w m n ie jszy m  z a k re s ie , n iż to  

p rz e w id u je n in ie jsz e z a rzą d ze n ie , n a to m ia s t u lg i in d y w id u ­

a ln e p rzy z n a n e w  sz e rsz y m  z ak re s ie p o z o s ta ją n a d a l w  m o ­

c y . U rzę d y S k a rb o w e P o d a tk ó w  i O p ła t S k a rb o w y c h sp o ­

rz ąd z a n iez w ło cz n ie p o o trz y m a n iu n in ie jsz eg o z arzą d ze n ia  

w y k a z y p ła tn ik ó w , d o  k tó ry c h z a s to so w a n ie u lg i, p rz y z n a n e  

p o d  I . n in ie jsz e g o  z a rzą d z e n ia .

I I I , U p o w a ż n ia s ię p re ze só w  Iz b S k a rb o w y ch d o ro z k ła ­

d a n ia n a ra ty  w z g l. o d ro c z en ia ro ln ik o m  w sze lk ic h  z a leg ło ­

śc i n a d z ie ń 3 1 m arc a 1 9 3 1 r , z ty tu łu  p o d a tk u  d o c h o d o w e ­

g o , b e z o g ra n icz e n ia su m y , jed n a k  n a c z a s n ie d łu ż sz y , ja k  

d o  d n ia 1 . I II . 1 9 3 3 ro k u .

Z a rz ą d z en ie n in ie jsz e n ie d o ty c zy p o d a tk u d o c h o d o w e g o  

n a ro k p o d a tk o w y 1 9 3 1 . P o w y ż sz a u lg a m o ż e b y ć p rz y ­

z n a n a w ła śc ic ie lo m w ię k szy c h m a ją tk ó w  n a in d y w id u a ln e  

n a leż y c ie u z a sad n io n e p o d an ia , d ro b n y m  z aś ro ln ik o m  —  ró ­

w n ież n a w n io sek z w ie rzc h n o śc i g m in n y c h , ty lk o p o  u p rz e -  

d n iem  u sc ta le n iu w  k a ż d y m  p o szc ze g ó ln y m  w y p a d k u z d o l­

n o śc i p ła tn ic z e j p o d a tn ik a , tu d z ie ż in n y ch  o k o licz n o śc i, u z a ­

sa d n ia jąc y ch  p o trz e b ę p rz y z n a n ia p o w y ższ e j u lg i. O d  ro z ło ­

ż o n y ch  n a ra ty  lu b o d ro cz o n y ch  k w o t z a leg ło śc i, n a le ż y p o ­

b ie ra ć u lg o w e o d se tk i z a o d ro c z e n ie o d u s taw o w y c h te rm i­

n ó w  p ła tn o śc i.

K iero w n ik M in . S k a rb u : M a tu sz e w sk i Ig n ac y .

—  O  —

PańslwDwa Oimaka Sportowa.
Rozporządzenie i Regulamin

( iC ią g  d a lsz y ) .

Je d n a k o w o ż : m ę żc z y źn i k a te g o rji M  —  E  i k o b ie ty k a te -  
g o rji K  —  D  o trz y m u ją ju ż p o p ie rw sz e j d o d a tn ie j p ró b ie  
o d z n ak ę s re b rn ą p ie rw sze g o s to p n ia , m ę ż cz y ź n i k a te g o rji  
M  —  F i k o b ie ty  k a teg o rji K  —  E  —  o d z n a k ę z ło tą p ie r­
w sze g o  s to p n ia , m ę żc z y ź n i k a teg o rji M  —  G  i k o b ie ty k a ­
te g o rji K  —  F  o d z n a k ę z ło tą trze c ie g o  s to p n ia .

P o n d to o d z n ak ę o d w a s to p n ie w y ż szą n a le ż y p rzy z n a ­
w ać :

a )  m ę żc zy z n o m  k a te g o rji M  —  E i k o b ie to m  k a teg o rji  
K  —  D  w  ra z ie o s ią g n ięc ia w y n ik ó w , p rze w id z ia n y c h d la  
m ęż c zy z n  k a te g o rji M  —  A  i k o b ie t k a te g o rji K  —  A ;

b )  m ęż cz y zn o m  k a te g o rji M  —  F i k o b ie to m  k a te g o rji  
K  —  E w  raz ie o s ią g n ięc ia w y n ik ó w , p rz ew id z ia n y ch d la  
m ęż c zy z n k a teg o rji M  —  B i k o b ie t k a te g o rji K  —  B ;

c ) m ęż cz y zn o m  k a te g o rji M  —  G  i k o b ie to m  k a te g jr ji  
K  —  F  w  ra z ie o s ią g n ię c ia w y n ik ó w , p rze w id z ia n y c h d la  
m ęż cz y zn  k a te g o rji M  —  F i k o b ie t k a teg o rji K  —  E .

M a tk i —  b e z w z g lęd u  n a w ie k —  z d a ją p o m y śln ie p ró ­
b ę o k re so w ą n a w e t w ó w c za s , g d y w c z te re c h w y b ran y c h  
p rze z s ieb ie ć w ic ze n ia ch o s iąg n ą w y n ik i, p rz ew id z ia n e d la  
sw o je j k a te g o rji, a w  p o z o s ta ły c h  d w u  ć w ic ze n ia ch  —  w y n i­
k i g o rsz e , w y m a g an e d la k a teg o rji w iek u s ła b sz e j.

4  1 6 . O d zn a k ę k a ż d e g o s to p n ia i k lasy n a d a je s ię n a  
o k re s d w u le tn i.

O  k a ż d y n a s tęp n y s to p ie ń i k lasę n a le ż y s ię u b ieg a ć w  
c iąg u o k re su d w u le tn ie g o w aż n o śc i o d z n a k i, p rze z p o d d a ­
w an ie s ię o k re so w y m  p ró b o m  sp ra w n o śc i f izy c z n e j.

O k res d w u le tn i w a żn o śc i o d z n a k i lic z y  s ię o d 1 s ty cz n ia  
teg o  ro k u , w  k tó ry m  p ró b ę u k o ń c z o n o , d o  3 1 g ru d n ia ro k u  
n a s tę p n e g o ,

5  1 7 . K to w p rze p isa n y m  te rm in ie (§ 1 6 ) n ie p o d d a ł 
s ię p ró b ie a lb o p rz y p ró b ie n ie o s iąg n ą ł d o d a tn ie g o w y n i­

4  2 5 . R o z p o rz ą d z en ie  n in ie jsz e w ch o d z i w  ż y c ie z d n ie m  
o g ło sz e n ia .

M in is te r S p ra w  W o jsk o w y ch : (— ) J . P iłsu d sk ą . 

M in is te r S p ra w W e w n ętrz n y c h : (— ) S ław o j S k ła d k o w sk i.  

M in . W y z n a ń R e i. i O św iec en ia P u b l. (— ) S ł. C z erw iń sk i.

R E G U L A M IN

P A Ń S T W O W E J O D Z N A K I S P O R T O W E J, 

w y d an y  p rz ez D y re k to ra  P a ń s tw o w eg o  U rzę d u W y ch o w an ia  
F iz y cz n e g o i P rz y sp o so b ie n ia W o jsk o w e g o n a p o d s ta w ie  
§ § 1 , 4 , 9 , 1 0 i 2 3 ro z p o rzą d z en ia M in is tra S p ra w  W o jsk o ­
w y c h z d n ia 1 5 g ru d n ia 1 9 3 0 r . („ M o n ito r P o lsk i" N r. 9 , 
p o z . 6 ) w  sp ra w ie w y k o n a n ia ro z p o rz ą d z e n ia R ad y M in i­
s tró w  z d n ia 2 7 c z e rw ca 1 9 3 0 r . o P a ń s tw o w ej O d zn a ce  

S p o rto w e j (M o n ito r P o lsk i N r. 1 6 9 , p o z . 2 5 5 ) .

R o z d z ia ł I .

P o s ta n o w ie n ia o g ó ln e .

5  1 . C e le m  P a ń s tw o w ej O d z n a k i S p o rto w e j je s t p o d n ie ­
s ien ie sp raw n o śc i f izy c z n e j n a jsze rsz y ch  w a rs tw  sp o łe c z eń ­
s tw a , o ra z p o d trz y m a n ie te j sp ra w n o śc i p rze z n a jd łu ższ y  
o k re s ż y c ia .

C e ch ą P a ń s tw o w ej O d z n a k i S p o rto w e j w in n a b y ć je j p o ­
w sz e c h n o ść , k tó ra św ia d cz y ć b ę d z ie o s to p n iu u sp ra w n ie ­
n ia f izy c zn e g o d a n eg o p o w ia tu i w o jew ó d z tw a .

6  2 . O b o w iąz k ie m  o só b , u p o w a żn io n y c h  d o p rz ep ro w a ­
d z an ia o k re so w y c h p ró b sp raw n o śc i f izy c z n e j, je s t p o p u la ­
ry z o w a n ie P a ń s tw o w e j O d z n a k i S p o rto w e j o ra z u ła tw ia n ie  
o g ó ło w i o d b y w a n ia p ró b p rzy  b e z w z g lę d n e m  p rze s trz e g an iu  
z a sa d y , iż p ró b y n ie są z aw o d am i i ź e w o b ec te g o u s ta ­
lan ie k o le jn o śc i w y n ik ó w , o s ią g n ię ty c h p rz ez k a n d y d a tó w , 
je s t n ie d o p u sz c z a ln e . .

R o z d z ia ł I I .

T ry b u p o w a żn ien ia d o o rg a n izo w a n ia p ró b .

§ 3 . D o p rz e p ro w a d z an ia o k re so w y c h p ró b sp raw n o śc i  
f izy c z n e j u p o w a żn ia s ię k o m e n d a n tó w o b w o d o w y c h i p o ­
w ia to w y c h p rz y sp o so b ie n ia w o jsk o w e g o o ra z k o m en d a n tó w  
o k rę g o w y c h o ś ro d k ó w  w y ch o w a n ia f iz y c zn e g o .

(C iąg  d a lszy  n a s tą p i.)

k u , trac i p raw o n o sz e n ia o d z n a k i, m o ż e je d n ak u b ieg a ć s ię  
o o d z n ak ę p o w tó rn ie n a z a sa d ac h , w y ra żo n y ch  w  § 1 5 n i­
n ie jsze g o ro z p o rz ąd z en ia .

§ 1 8 . K to z p o w o d u c ięż k ie j c h o ro b y , d łu ż sze g o p rze ­
b y w a n ia z ag ra n icą lu b s iły w y ższ e j n ie p o d d a s ię p ró b ie  
w  p rz e p isa n y m  te rm in ie (§ 1 6 ) , m o ż e z a z g o d ą p o w ia to w e ­
g o (s to łe cz n eg o , m ie jsk ie g o ) k o m ite tu w y c h o w a n ia f izy c z ­
n e g o i p rz y sp o so b ie n ia w o jsk o w eg o p o d d a ć s ię o k re so w e j 
p ró b ie o o d z n a k ę w y ż sz eg o s to p n ia (k la sy ) .

§ 1 9 . Z a w ie sza s ię c za so w o p ra w o u b ie g an ia s ię o o d ­
z n a k ę w z g lę d n ie p ra w o  n o sz e n ia o d z n a k i d la o só b :

1 ) u k a ran y c h a resz tem  w d ro d z e a d m in is tra cy jn e j lu b  
d y sc y p lin a rn e j —  n a c z as o d b y w a n ia k a ry  a resz tu ;

2 )  z d y sk w a lif ik o w a n y c h p rz e z z w ią z k i sp o rto w e —  n a  
c z a s trw a n ia d y sk w a lif ik ac ji;

3 )  z a le ż n ie o d d e c y z ji d y re k to ra (p rz e ło żo n e j) sz k o ły —  
d la u c zn ió w , n ie m o g ąc y ch w y k a za ć s ię c o n a jm n ie j d o s ta -  
te cz n em i p o s tę p am i w n a u k ac h i d o b rą o c e n ą sp ra w o w a ­
n ia s ię .

4  2 0 . O d zn a cz en i o d z n a k ą z ło tą c z w a rte g o s to p n ia z a ­
c h o w u ją p ra w o  n o sz e n ia je j b e z o b o w iąz k u  p o d d a w a n ia s ię  
d a lsz y m  o k re so w y m  p ró b o m  sp raw n o śc i f iz y c z n e j.

5  2 1 . O d z n ak ę p rzy z n a je p rze w o d n icz ą cy w o je w ó d z k ie ­
g o (s to łec z n eg o ) k o m ite tu w y c h o w a n ia f izy c zn e g o i p rzy ­
sp o so b ie n ia w o jsk o w e g o n a w n io sek p rze w o d n icz ąc eg o p o ­
w ia to w eg o (m ie jsk ie g o ) k o m ite tu w y ch o w an ia f iz y c z n e g o i 
p rzy sp o so b ien ia w o jsk o w e g o .

6  2 2 . O d z n a c z e n i n a b y w a ją o d z n a k i n a k o sz t w ła sn y . 
D o k u m en tem , u p ra w n ia ją cy m  d o  n o sz e n ia o d z n a k i je s t św ia ­
d e c tw o , w y d an e p rz ez p rz e w o d n ic zą c e g o p o w ia to w e g o (s to ­
łec zn e g o , m ie jsk ie g o ) k o m ite tu w y c h o w a n ia f iz y c z n eg o i 
p rz y sp o so b ie n ia w o jsk o w e g o ,

7  2 3 . O g ó ln y n a d z ó r n a d w y k o n a n ie m ro z p o rzą d z e ń o - 
P a ń s tw o w e j O d zn a ce S p o rto w e j sp raw u je D y re k to r P a ń ­
s tw o w e g o U rz ę d u W y c h o w an ia F iz y cz n e g o i P rz y sp o so b ie ­
n ia W o jsk o w e g o . D o n ieg o  te ż n a le ż y p ro w ad z e n ie o g ó ln e j  
e w id en c ji P a ń s tw o w e j O d z n a k i S p o rto w e j.

8  2 4 . P o ra z p ie rw sz y  b ę d ą n a d a w a n e o d z n a k i n a o k re s  
d w u le tn i, li z ą c o d 1 s ty c z n ia 1 9 3 1 r .



' N r. 53  ' .....

Poliai Jokola“ zdohył Mól Wiśniewski z tbelmży.
Po skończonem uroczystem nabożeństwie, uformow ał się 

,,Sokół" m ęski i żeński i z orkiestrą na czele udał się na 

Rynek, N astępnie odbył się bieg płaski 4000 m tr, o puhar 

■ „Sokoła W ąbrzeskiego". 1-szy przybiegł do m ety p. Bernard  

W iśniew ski Sokół Chełm ża, czas ll,43'4/5 sek. zdobył „Pu­

har Sokoła W ąbrzeskiego" i zegarek stojący (nagroda „Głosu  

W ąbrzeskiego"),

2) Św italski Sokół I. Toruń, czas 11, 57 ‘ 9/10 sek., nagroda 

zarządu Sokoła W ąbrzeskiego —  zegar m armurowy.

3) Ratyna Sokół K r, N ow aw ieś, czas 12,2 ‘2/3 sek., nagroda 

p, m ec. Czypickiego —  zegarek kieszonkow y.

4) Jędrzejew ski Sokół W ąbrzeźno czas 12,9* nagroda fir­

m y K , G łow acki — zegar stojący,

5) Fr. Czerw iński K , S. PePeG e W ąbrzeźno, czas 12,14*3/10 

sek., nagroda PW . i W F. W ąbrzeźno — kostjum sportowy.

6) W oydyło Sokół W ąbrzeźno, czas 12,144/5 sek,, nagro­

da „G azety W ąbrzeskiej" — zegarek ręczny.

7) G aw roński Sokół W ąbrzeźno, czas 12,15' nagroda  

p. m ec. Balcerskiego —  skrzynka.
8) G lok Sokół W ąbrzeźno, nagroda „Lutni" —  skrzynka.

9) Fr, Borow ski Sokół W ąbrzeźno, nagrody firmy Schae­

fer —  stolik z płytą m ajolikow ą.

10) Bisikiew icz Sokół W ąbrzeźno, nagr. Br. Strzel. ’ —  

m andolina.
11) Cz. Borow . ki, Sokół W ąbrzeźno, nagr. f-y Paw elecki, 

m andolina.
12) A , G rabow ski P. W , Czaple, nagr. dr. K awczyńskie- 

go —  kałamarz.
13) F, Fetka, Sokół W ąbrzeźno, nagr. f-y Biały — etui.

14) Czerwiński, K , S, „Pomorzanka", nagroda p. burm . 

Schw arza —  etui do papierosów .

15) K , Fijałkowski, Sokół W ąbrzeźno, nagr. f-y Chwiał- 

kow ski —  spodnie sportow e.
16) K ołpacki Stow , M łodzieży Polskiej N iedźw iedź, —  

żeton SM P. dla zaw odnika SM P.

Zgłosiło się do biegu 33, startowało 28, przybyło do m e­

ty —  19-tu.

N agrody rozdaw ał zaw odnikom prezes Sokoła p. Bojar­

ski. N a koniec odbyła się w spólna fotografja.
W ieczorem o godz. 20.00 odbył się w ieczorek fam ilijny  

„Sokoła" w sali , hotelu „D wór W ąbrzeski", gdzie baw iono  

się do późnej nocy.

„G ŁOS W Ą BRZESKI** H EH E

5) w zyw a społeczeństw o polskie do bezw zględnego boj­
kotu handlu i przem ysłu gdańskiego;

6) domaga się od rządu , polskiego jaknajenergiczniejszej 
obrony życia i m ienia Polaków  na obszerze W olnego M iasta 
G dańska.

—  Lustracja osadników . W  zw iązku  z przyjaz­
dem p. M inistra Reform Rolnych do pow iatu w ą­
brzeskiego, kom isarz U rz. Ziem skiego p, Soczkie- 
w icz oraz instruktor osadniczy p. M alkiew icz do­
konają w  najbliższych  dniach lustracji gospodarstw  
osadniczych w pow iecie w ąbrzeskim ,

—  Zanosi się na strajk autobusów . Z G rudzią­
dza donoszą, że w  najbliższych dniach odbędzie się 
zjazd w łaścicieli autobusów . N a zebraniu tern za­
paść m a uchw ała ogłoszenia strajku autobusów , 
w obec w ielkich obciążeń podatkow ych,

—  O kradanie podróżnych w  kolejach. P, Zofja 
Zycka, żona adw okata z W ilna, udająca się pocią­
giem do W ąbrzeźna, okradzioną została przez zło­
dzieja, który w szedł do pociągu w pobliżu stacji 
kok G utow o, Złodziej porw aw szy w alizkę, zaw ie­
rającą bieliznę, płaszcz itp. rzeczy, zbiegł. Szko­
da w ynosi około 600 zł.

—  W iec PPS. odbył się w ub, piątek o godz, 
5-tej po poł, na placu luksusow ym . Przebieg w ie­
cu na ogół spokojny. U dział socjalistów w  w iecu 
był dość nikły, w ięcej natomiast było przygodnych  
słuchaczy. Przem awiał „towarzysz* 1 ’ D ybow ski z 
Torunia. Zaznaczyć należy, że „m ówca” nie bar­
dzo liczył się ze słowam i, m iotając ordynarne i bez­
w stydne frazesy, które ze w zględu na w ielką ilość 
obecnych na w iecu dzieci nieletnich, w ywołały o- 
gólne zgorszenie, (r)

WIADOMOŚCI POTOCZNE.

Wąbrzeźno, dnia 4 m aja 1931 r.

—  Spraw ozdanie z obchodu 3-go M aja podam y z pow odu  

braku m iejsca w przyszłym numerze. W szystkich naszych 
pp. K orespondentów prosim y o łaskaw e prędkie nadesłanie 
nam korespondencji z obchodu 3-go M aja.

—  O tw arcie sezonu tenisow ego. W ub. nie­
dzielę o godz, 3 po poł, na korcie tenisow ym  w  par­
ku m iejskim  zebranie zagaił prezes p, dr. Leszko- 
w ski, w itając w szystkich obecnych członków  i go­
ści, N astępnie odbyło się odczytanie i uzgodnie­
nie planu ćw iczeń w  oPecnym sezonie. . Po w spól­
nej fotografji solwow ał p. prezes zebranie, O godz. 
4-tej rozpoczęły się treningi tenisow e.

— U roczyste strzelanie Bractw a Strzeleckie­
go. Strzelanie o odznaki i premje rozpoczęto w  
dniu 3 m aja o godz, 15 po poł, w obecności licznie 
przybyłych członków , oraz bum istrza p, Schw arza. 
Po zakończeniu strzelania, ogłoszononastępujące  
w yniki: O dznak 3-go M aja zdobył p. M alski Stan., 
najlepszym  strzałem  (18), N a tarczy  płytkow ej zdo­
byli: I-szą nagrodę p, Rogow ski, Ii-go nagr, p. G ó- 
lalski. N a tarczy II. prem jowej zdobyli: I-szą nagr. 
p. Lange (54), Il-gą nagrodę p, Rogow ski, III. p. 
Chw iałkow ski (52), IV , p. G óralski, V , p, M alski St, 
V I. p, Jankow ski, V IL p. G rabow ski,

Zaznaczyć w ypada, że podczas strzelania kon­
certow ała „Elekrola", Baw iono się w harmonij­
nym gronie,

—  Protest Inw alidów  W ojennych, Zebranie K oła m iejsco­

w ego Związku Inw al. W oj. R. P. odbyło się dnia 3. bm . u p. 

M arkuszew skiego. Zebranie zagaił prezes p. G ulda. N a- 

, stępnie odczytał protokół z ostatn. zebrania oraz organ Zw . 

„Inwalida" sekretarz p. Redlak. W  dalszym ciągu zebrani 

uchwalili rezolucję przeciwko napadom niem ców w G dań­

sku na Polaków , którą w ysłano za pośrednictwem tut. Sta­

rostwa do p. Premjera Sław ka. Pozatem om ówiono zw oła­

nie nadzwyczajnego w alnego zebrania na następny m iesiąc

i różne spraw y w ew nętrzne K oła, poczem nastąpiło zam ­

knięcie zebrania.

REZO LU CJA .

K oła m iejscow ego Zw , Inw alidów W ojennych R. P. K oło 
W ąbrzeskie Zw . Inw al. W oj. R. P, na m ieś, zebraniu u p. 
M arkuszew skiego w W ąbrzeźnie w dniu 3 m aja br. dając 
w yraz sw em u uburzeniu,

1) protestuje przeciw napaściom szowinistycznych kół 
gdańskich na obyw ateli polskich i gdańskich w G dańsku, 
oraz przeciw bezkarnym zbrodniom na Polakach, tolerow a­
nym przez w ładze gdańskie;

2) protestuje przeciw ko niesłychanym m etodom senatu  
gdańskiego, okłam ującego bezprzykładnie G eneralnego K o. 
m isarza R. P.;

3) protestuje przeciw ko zakusom szowinizm u pruskiego, 
w ytw arzającego stan bezustannego napięcia w stosunkach  
polsko - gdańskich;

4) w zyw a społeczeństwo polskie, w obec braku bezpie­
czeństw a osobistego dla Polaków na terenie G dańska, do  
zbiorow ego bojkotu letnisk i kąpielisk gdańskich:

—  Zjazd W ojew ódzkich m ężów zaufania N PR. 
U biegłej niedzieli odbył się w sali „Park W iktor- 
ja” zjazd w ojewódzki m ężów zaufania N arodow ej 
Partji Robotniczej. Z W ąbrzeźna na zjeździe był 
m ąż zaufania p. G rabow ski, robotnik.

—  Sztafeta m . G olubia u p. Starosty. W  dniu  
w czorajszym , jako dniu rocznicy uchw alenia kon­
stytucji, przybyła do tut. starosty p. Sucheckiego  
o godz. 13,40 sztafeta kolarska oddziału harcerzy  
z G olubia, która w ręczyła p. staroście pow ziętą  
w czasie obchodu 3-go M aju rezolucję nast. treści:

Zebrane w dniu św ięta narodowego społe­
czeństw o m iasta G olubia i okolicy, zakłada naj- 
energiczniejszy protest przeciw ko prow okacjom  
niemców na terenie W olnego M iasta G dańska 
w obec obyw ateli polskich, a w  szczególności w o­
bec przedstawicieli M ajestatu Rzeczypospolitej 
Polskiej, p. m in. Strassburgera, jak i przeciw ko  
naruszaniu godności N arodu Polskiego przez  
zbeszczeszczenie bandery polskiej.

W zywam y Rząd, by skorzystał z przysługu­
jących M u praw i raz na zaw sze położył kres 
w szelkim w ybrykom szow inistycznych G dań­
szczan.

W zyw am y społeczeństw o polskie do ogólne­
go bojkotow ania tow arów gdańskich jak i let­
nisk położonych na terenie gdańskim.

„N ie dam y ziemi, skąd nasz ród!”
G olub, dnia 3 m aja 1931 r.

K om itet w ykonaw czy: 
(następują podpisy).

—  K . S. „Pom orzanka” rozegrała w czoraj w  
Toruniu na Rudaku zawody towarzyskie połączo­
ne z otw arciem sezonu z K . S. „Zaw iszą", w ynik  
których przedstawia się 2:3 na korzyść „Zawi­
szy” . Przew aga gospodarzy, którzy na w czoraj­
sze zaw ody skom pletow ali najsilniejszą drużynę. 
Piaszczyste boisko nie pozw oliło naszym  na roz­
w inięcie praw idłow ej gry. W  D obrzyniu w alczyła  
II. drużyna naszych biało-zielonych z tamtejszą 
S. M . P. (O ddział Piłki N ożnej), przegryw ając ró­
w nież w  stosunku 4:1. Zatem  w  ńbiegłą niedzielę 
nie m iała „Pom orzanka” szczęścia.

W IA DO M OM O ŚCI Z G O LUBIA .

D W A A U TOBU SY —  JED EN ZA D RU G IM .
O d 1, bm . kursuje na linji D obrzyń —  K owale­

w o —  Toruń drugi autobus, który kursuje w ró­
w nym rozkładzie jazdy co pierwszy. Tak w ięc  
dw a autobusy kursują jeden za drugim .

Jak m ogło w arszaw skie w ojew ództw o zatw ier­
dzić taki rozkład jazdy?

W IA D OM O ŚCI Z K O W ALEW A .

BU DŻET ZM N IEJSZO NO  O  17.000 ZŁ.
Tegoroczny budżet m iejski zm niejszony został 

o U tysięcy złotych. Pow odem zm niejszenia bud­
żetu jest nakazana oszczędność.

PO W RÓ T SY N A M A RN O TRAW N EG O .

W  m arcu br. zabrał Brzostow icz W ład., zamie­
szkały w K ow alew ie w ybud, ojcu sw emu 6.800 zł. 
przechow ane w dom u i uciekł. Początkow o po­
szukiwania zbiega pozostały bez w yniku, B. tym ­
czasem  pojechał do W arszaw y, kupił sobie m oto­
cykl z przyczepką za 5.800,—  zł. i za resztę pie­
niędzy żył w esoło, aż się w yczerpały. W  m iędzy­
czasie w ziął kurs szoferski, za który zapłacił 80 zł. 
lecz aby uzyskać praw o jazdy, prosił o poradę szo­
fera Plata Sew eryna z W arszaw y, którem u przed­
stawił się raz za W iśniew skiego W ład., potem za 
M arciniaka Sylw estra. Poniew aż B. m iał dopiero  
lat 19, żądał Piat żeby dostarczył pośw iadczenie
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ojca, że pieniądze na m otocykl od niego otrzymał, 
gdyż podejrzew ał, że B. je ukradł. G dy B. żąda­
nego pośw iadczenia nie dostarczył, a niedaw no  
nabyty m otocykl za każdą cenę chciał sprzedać, 
zażądał Piat energicznie podania jemu adresu oj­
ca. Po długiem ociąganiu, zdecydow ał się obiecu­
jący synek, w yjawić adres ojca i przyjechał z Pia­
tem do K ow alew a. Tutaj zajęła się nim Policja, 
która spraw ę tę już m iała w rękach i osadziła go  
w areszcie. O jciec B. posiadający gospodarstwo 
70-m orgow e, jest już w  podeszłym  w ieku, a pienią­
dze odkładał, aby zakupić osadę dla starszego  
syna, lecz w ten sposób stracił ciężko zapracow a­
ny pieniądz. Jest to znow u jeden charakterysty ­
czny przykład dla naszych km iotków , którzy naj­
chętniej pieniądze przechowują w przysłow iowej 
pończoszce, że nie należy ich trzymać u siebie, a 
oddać do banku, gdzie są o w iele pew niej uloko­
w ane.
Z PO W IA TU. t

—  Prusy. W nocy dzisiejszej usiłow ało 4 złodziei w ła­

m ać się do dom u m ieszkalnego p. Roehricha, zostali jednak­

że spłoszeni i uciekli z pow odu ciemności nie poznani,

— D ębow ałąka. (K arygodny w ybryk), W dniu 26. 4. 
t. j. w niedzielę, jakiś nieznany osobnik zerwał bramkę z 

zawias przed szkołą, rzuciwszy ją na środek szosy. Ciekawe 

są przyczyny tego czynu i cele. Czyż to czasem nie skutki 

ostatniego zebrania K . St, M oźeby w ładze bezpieczeństwa  

zw róciły uw agę na te poczynania aw anturnicze. J,

PRO G RA M RA D JO W Y . ~
ŚROD A , D N IA 6. 5. 31 R.

12.10: M uzyka z płyt gram ofonow ych. 14.50: Radjokroni- 

ka —  dr. M arjan Stępow ski. 15.30: D la m aturzystów : „K as­

prow icz" — prof. L. Płoszew ski. 15.50: D la m aturzystów : 

„Zakończenie w ojny św iatow ej a zdobycie przez Polskę nie­

podległości" —  dr. W . Lipiński. 16.15: Program dla dzieci 

m łodszych: „Przygody bociana". D la dzieci starszych: Li­

sty od dzieci —  p. W anda Tatarkiew icz, 16,45: M uzyka z 

płyt gramofonow ych, 17,15: „Dlaczego nie m ożem y zrobić 

złota" — inż. Z, K acprow ski. 17,45: K oncert popularny  

w w ykonaniu orkiestry P, R, pod dyr, Józefa O zimińskiego. 

19,10: Skrzynka pocztow a rolnicza. G iełda rolnicza, 19,25: 

Płylty gram ofonow e, 19,40: Prasow y D jziennik Radjow y, 

20.00: Transmisja z Londynu: koncert w w yk. ork, sym fon, 

pod dyr. A driana Boulta. W przerw ie kw adrans literacki: 

H um oreska Jerzego Bandrowskiego p. t. „W dzięczność bo­

gów ". 22.10; „W śród książek". 23,00: M uzyka lekka a .

RUCH TOWARZYSTW

• — D ziś o godz. 8 w ieczorem lekcje śpiewu  
„Lutni” w lokalu zw ykłym .

—  Roczne W alne Zebranie K . S. „Pom orzanki“ odbędzie 

się w e w torek, dnia 5 m aja br. o godz. 8,30 w iecz, w lokalu  

„D wór W ąbrzeski", p. J. K aczyńskiego z następującym po­

rządkiem obrad:

1. Zagajenie, 2. Spraw ozdanie Zarządu, 3, Spraw ozdanie 

K om isji Rewizyjnej, 4. W ybór now ego Zarządu, 5. W nioski, 

6. W olne głosy.

Zarząd:
Fr. Szeliga, prezes Br, Beyger, sekretarz.

D ruk i nakład „G łos W ąbrzeski" B. Szczuka —  W ąbrzeźno. 

Redaktor odpow iedzialny: A lfons Szczuka — W ąbrzeźno. 

Za dział ogłoszeń redakcja nie bierze odpow iedzialności

Przetarg przymusowy
W  środę, dnia 6, 5. br. o godz. 10-tej 

sprzedaw ać będę w K owalew ie na rynku  
przed lokalem p. N eumerow ej najwięcej 
dającem u za gotówkę:

2 konie, lustro w dębow ych ram ach, 
row er m ęski, 6 ubrań m ęskich, dubel­
tów kę, kurtkę skórzaną, 2 m aszyny do 
szycia, 2 bufety, składowe, szafę  
składową, regał, brauning, 2 papiero­
śnice, 3 pierścionki, nożyk kieszonk., 
2 kamizelki, surdut, kapelusz, rewol­
w er, karabin, pow ózkę, w óz roboczy, 
półszorek i różne tow ary galanteryjne.

Rogow ski, kom ornik sądow y K ow alew o.

Przetarg przymusowy

W  środę, dnia 6. 5. br, o godz. 14-tej 
sprzedaw ać będę w Zakładach Przem y­
słowych w K ow alew ie najw ięcej dające­
m u za gotów kę:

48 akcyj cukrowni Strzyżów, 100 tonn  
suszki buraczanej, 2 krajalnice, kom pl. 
urządzenie suszarni, 6 firan do okien, 
biurko, konia, 2 śli w yjazdowych, 
2 w agi decym alne, m aszynę parow ą  
„Lanz” i m aszynę do liczenia.

Rogowski, kom ornik sądow y K owalew o.

PRZETARG PRZYMUSOWY
W  czw artek, dnia 7. 5. br. o godz. 14 

sprzedaw ać będę w Bielsku najwięcej da­
jącemu za gotówkę:

pow ózkę żółtą.

Zbiórka licytantów przy oberży p.
A szyka,

Rogow ski, kom ornik sądow y K owalew o.



—  S tr . 4  „ G Ł O S  W Ą B R Z E S K I* ’
N r . 5 3  

P R Z E T A R G P R Z Y M U S O W Y . IHGFEDCBA

W dniach niżej określonych sprzedawać będzie egzekutor powiatowy  przy 
Powiatowej Kasie Chorych w Wąbrzeźnie na pokrycie zaległych składek ubez­
pieczeniowych w niżej wymienionych miejscowościach:

1. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz. 

9-tej przed południem

1 k a r to flr k a , 1 d o ło w n ik ,

1 m a n e ż , 1 m a sz y n a  d o  p isa n ia

2. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

9,30 przed południem

1 sa m o c h ó d  „ S to v e r “ , 1 sz a fa  

ż e la z n a

3. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

10-tej przed południem

1 m a sz y n a d o p isa n ia  „ M e r c e ­

d e s* , 1 sz a fa  ż e la z n a

4. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

10,30 przed*południem
1 s tó ł sk lep o w y

5. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

11-tej przed południem

1 m a sz y n a d o p isa n ia „ C o n ti­

n e n ta l*

6. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

11,30 przed południem
1 lu s tr o

7. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 12. V. 1931 o godz.

12-tej w południe
1 w ó z 4 c a lo w y , 1  b iu r k o

8, Na rynku

w Kowalewie

Dnia 13. V. 1931 o godz.

10-tej przed południem

1 s tó ł 2 .5 0  m tr . d łu g i, 1 s tó ł  5  
1 ,3 0  m tr . d łu g i, 1 sz a fa so sn o ­

w a , 1 sz a fk a so sn o w a , 1 s to lik  
m a ły

9. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 15. V. 1931 o godz.

9,30 przed południem
1 b iu r k o  c ie m n e

10. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 15. V. 1931 o godz.

10-tej przed południem
1 w ó z e k  r ę c z n y

11. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 15. V. 1931 o godz.

10,30 przed południem
1 le ż a n k a , 1 w a g a

12. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 15. V. 1931 o godz.

11-tej pi zed południem
1 s to ja k  d o  k w ia tó w

13. Na rynku

w Wąbrzeźnie

Dnia 15. V. 1931 o godz.

11,30 przed południem
1 w ie r ta r k a  r ę c z n a

P r z e ta r g  p r z y m u so w y
Dnia ó. 5. 31 r. o godz. 12 w południe 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę

1 kanapę, 1 lustro, 4 krzesła, 1 maszy­
nę do szycia.
Zbiórka reflektantów przy posterunku 

Pol. Państw, w Płużnicy,

Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

B a c z n o ść !

Kładę na mojem polu przy 
dworcu w Golubiu

TROdZNE
F r . M r o z o w sk i.

P r z e w o d n ic z ą c y W y d z ia łu P o w ia to w e g o .

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7. 5. 31 r. o godz. 4,30 po poł. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Jana Lewandowskiego w Osieczku

1 cielną jałówkę.

Główczewski, komorn, sąd. w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g  p r z y m u so w y

Dnia 7. 5, 31 r. o godz, 12 w południe 
sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Antoniego Wiśniewskiego w Książ­
kach

1 rower męski.

Główczewski, kom, sąd. w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7. 5. 31 r. o godz. 4,15 po poł. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Florjana Śmiesznego w Osieczku

1 fuzję.

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dn. 7. 5. 31 r. o godz. 10,30 przed poł, 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p, Rom. Szulczewskiego w Łopatkach

1 krowę.

Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 1. 5. 31 r, o godz. 3 po południu 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Władysława Jaranowskiego w Pi­
wnicach

1 konia,

Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie

P r z e ta r g  p r z y m u so w y

Dnia 6, 5. 31 r. o godz. 11 przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę

1 szafę żelazną i 1 fortepian.
Zbiórka przy przejeździć kolejowym w 

Płużnicy.
Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dn. 7. 5, 31 ir. o godz. 11,30 przed poł, 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Franciszka Wójcika w Niem. Łopat­
kach:

1 biurko i lustro,

Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7, 5, 31 r. o godz. 11 przed poł, 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p, Józefa Grzybowskiego w Łopatkach

1 żniwiarkę i krowę.

Główczewski, kom, sąd. w Wąbrzeźnie

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 5. 5. 31 r, o godz, 9 przed poł. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Józefa i Heleny Szóstakowskich w 
Wąbrzeźnie, Rynek:

1 fortepian, kanapę, lustro, stół, 
[ 4 krzesła, i obraz.

Główczewski, komorn. sąd. w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7. 5, 31 r. o godz, 4 po południu 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Michała Magonia w Piwnicach

1 krowę,
Główczewski, kom, sąd, w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7. 5, 31 r. o godz, 2 po południu 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Anton. Dąbrowskiego w Książkach

1 powózkę, 
Główczewski, kom. sąd. w Wąbrzeźnie.

P r z e ta r g  p r z y m u so w y
Dnia 5, 5, 31 r. o godz. 9,30 przed poł. 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Pelagji Betlejewskiej w Wąbrzeźnie 

fortepian,
Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

5.000 Mili 
p o sz u k u je  s ię  n a  n ie ­

r u c h o m o ść  m ie jsk ą . 
Oferty kierować proszę do 
do Adm. „Głosu Wąbrz."

10,000 11.
poszukuje się na nieru­

chomość miejską.

Oferty kierować do adm, 
„Głosu Wąbrzeskiego", 

pod nr. 300.
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P r z e ta r g p r z y m u so w y  P r z e ta r g p r z y m u so w y
Dnia 7. 5, 31 r. o godz. 2,30 po poł, 

sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p. Stanisława Trzyny w Książkach

2 krowy.

Główczewski, komornik sąd. Wąbrzeźno.

Dnia 7. 5. 31 r. o godz. 1,30 po poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przy­
musowego najwięcej dającemu za gotówkę 
u p, Romana Palucha w Książkach

8 ctr, mąki, 10 ctr, żyta, 2 ctr, pszeni­
cy, 2 prosiaki, 3 średniaki, 1 krowę. 

Główczewski, kom. sąd, w Wąbrzeźnie.
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D z iś w  p o n ie d z ia łe k , d n ia  4  b m . i w e w to r ek , d n ia  5  b m . o  g o d z . 8 ,4 5  w iec z . 

wyświetlamy nową premjerę z J o h n  G ilb er te m  oraz z piękną J o h n  G r a fo r d  pt.
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N a stę p n y  p r o g r a m „ |V| ACISTE IMPERATOR"


